
i g p o l u d n i o w a weaw **>. Mt # 5 5 .  
S o b o ta ,  19 m s i | »  ISE? *-■ ©ems 4 halerze.

I
1 Administracja» Guseenaitors*« Na 8 — Skrzynka 

p<X»t«w* Na 50. — Adras t*i* graficzny: „Ztemi* — Lubił«".
Cemiat pireieunneeatyi

W  Lublinie hex odnoszenia: miesięcznie 1,40 
**J„ kwartalnie 4 k e r .,  półrocznie  S kor,, 
rocznie 16 k er ..  » odnoszeniem miesięcznie 
t.Ro, kwar  toinie j**o, półrocznie 10,40, ro- 
eznie 30.Ho, na  prowincji: miesiąc*, a.60 hoi, 
kw art, j t fo  h , półrocznie r j  k , rocznie jo  h .

C en* o g ło sz e ń «
W iersz  petit, lub jego miejsce każdorazow a  
P r z e d  tekstem 1 kor, 20 hal., w śród  tekstu  
2 kor. za  tekstem  90 hal. N ekrologi 70 h. 
N a ostatniej s tr . 60 hal. W drobnych z a  
w yraz 10 h , W  dziale adresowym 4 k . Z a łą ­
czn ik i za 100 na prow , 2 k„ w miejscu r  h .

W spraedaAy ulicami .Z iem ia Lubelska* poranna kosztuje 6 halerzy 
  Popołudniowa 4 halerze._________________________________________________

RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.
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Handlarz z Prag! Drao„al ̂ 1;S„Ä5y0Sn“,y Cesarz Karo! na froncie włoskim.
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l o l « t

11» niwę w ton
Nowi ministrowie rosyjsof*

PETERSBURG, 19 5. (BK)  
Petersburska Agencja Tdegr#* 
fczoa donosi: Data 16 5 odbył * 
się posiedzenie przedstawicieli 
rządu prowizorycznego, Wydzia­
łu wykonawczego Dumy 1 Rady 
robotniczo-żołnie rskie)

Prezydent mioister wysunął 
zerrg wsrunków nieodzownych 

iti mteźytej pracy rządu. 
""P&rwszym t  lyrh wsrun* 
jw jest źącbose, by Rada robo 
aiczo źtłjiierska wystąpiła z ka- 
g rycznea v .tum zsufsnis dla 
iądu.

I me waru iki rządu opiewają: 
S to ją c  b e * w z g lą d  n ie  

na s ta n o w is k u  w y r z e c z e n ia  
elę a n ek a j i  i u z n a n ia  p r a w a  
narodów do  s a m o d z i e l n e ­
go s ta n o w ie n ia  o  s w y m  ło ­
nie r z ą d  r o s y j s k i  u w a ż a  
jednak, iż  r e w o lu c y jn a  a r -  
wja r o s y j s k a  n ie  m o ż e  do* 
Pusció do  z w y c ię s tw ®  H iem -  
c*w nad  s p r z y m i e r z e ń c a ­
mi «oSjl.

D tlej rząd zapowiada wtdkę 
przeciwko gospodsrezej dezorga­
nizacji. Sprawę rolną ostatecz­
nie rozstrzygnie konstytuant*.

Ks. Lwów cś »iadczył, iż te 
żądani* rządu mają charakter ul­
timatum.

Następnie rozpatrywano spra­
w ę  składu gabinetu ministrów; 
p o s t a n o w io n o  o d d a ć  t e  kit  
M in iste riu m  r e i n i c t e a  -  n a c jo  
D a l i ś c i e  C z e r n o -  
w  o  w  i m i n i s t e  p j u m  
p r a c y  - s o c j a ln e m u  d e ­
m o k r a c ie  S k o b e le w o w i ,  m i - 
n ls t e r ju m  s p r a w  z e w n ą t r z -  
n y c h  d a w n e m u  m in i s t r o w i  
f in a n s ó w  —- T e r e e z e ń c w ,  i 
m in ls te r ju m  w o jn y  — K ie­
r o ń s k ie m u .

Ddej stwierdzono, iż jrst po­
żądane m powitanie d o  g;.bin# tu 
CzeretHbgo i prof. Kokoszkina, 
który byłby min strem dis przy 
gotowania konstytuanty, oraz wy­
rażono życzenie utworzenia mi 
nlsterjum społecznej poraccy.

WIEDEŃ 19 5 (BK) Daia 
16 5 wt cz rew ccs*rz K«rol 
wyjechał do Łajbach, skąd udał 
się d # miejsca kwatery armji 
gen. Borvt v ar. W kościele 
parafjalmym wysłuchał cesarz ci 
chej mszy, pociera p r z y j ą ł  
w głównej kwaterze srraji rs- 
poit wojenny. Następnie z  ma 
łyra wojskowym orszakiem ce­
sarz udał sie do newnego punk 
tu w hsie Tarnova, skąd roz 
pcściera się widok na obszary 
położone na południe od d o ­

liny Wippgch. Rozpatrzywszy się 
z s«pą  w dłoni w sytuseji wo- 
iennel, cesarz cdtł się przez do 
llaę Wippsch na pewie 1 punkt 
strategiczny PLbeau von Coraen. 
Po drodze cesarz pozdrawiał I 
był|gorąco pozdrawianym przez 
nspołkane wojska. Po południu 
cessrz zajął stanowisko, z które­
go widoczne są główne punkty 
dziesiątej bitwy nad Isonzo. P o  
poinformowaniu s ę o stanie walk 
cesarz wieczorem odjechał do  
Wiednia.

Śm ierć serbskiego wodza.
NIZZA 19.5. (B K ) Były 

główny v ó iz  armji serbskiej wo­
jewoda Putałk, zmarł tubj.
Kongres chłopski

w  Petersburgu.

Angielskie Warunki pokoju.
LONDYN. 10 5 (B. K) (P a r -  

bnient). p « y  o b r a d o w a n iu  
a*d w n io s k ie m  s o c j a l i s t y c z ­
nych i d a r u s h  l ib e r a ln y c h  
c*łonków p a r la m e n tu ,  fctó- 
j*|ł«n w z y w a  s lą  r z ą d ,  a b y  
określić w a r u n k i  p o k o jo w e  
«godnie z  r o s y j s k ą  d e k le -  

p o k o jo w ą , p o w ie d z ia ł  
«obert C cci s

»M asze c e l e  w o je n n e  s ą  
~*'ś j e s z c z e  n ie z n a n e  Za- 
J*a»*te u m o w y  nasz©  z  d a w -  

łm r z ą d e m  r o s y j s k im  s ą

t a k  d łu g o  w a ż n e ,  d o p o k ą d  
n ie  b ę d ą  z m ie n io n e  p r z e z  
n o w y  r z ą d 11.

Ceoli w s k a z a ł  na k o ­
n i e c z n o ś ć  o d s z k o d o w a ń  d la  
B elgji S e r b j i  i p ó łn o o n e j  
F r a n c ji  ja k o  t e ż  a w y n a g r o ­
d z e n ie * ®  z n i s z c z e n i e  o k r ę ­
tó w  sp o k o jn e j  m a r y n a r z !  
h a n d lo w e j  8 k ła d ł  n a c i s k  
na to ,  ż e  p ok ój,  k tó r y  p r z y j ­
m ie  k n g ija  b ę d z ie  p o k o je m  
s p r a w ie d l iw y m  i t r w a ły m .

PETERSBURG 19 5 (B.K.) Roz 
poczęły s ę tu obrady kongrasu 
chłopskiego.

Breszko Breszkewska w prze­
mówieniu swojem kładł» nscisk isa 
to, Iż ty k o  żywe i te r a c je  na froncie 
bojowym mogą zbliżyć pokój. 
Francuski mir l ite Thom&s pswitał 
kengnts w Imieniu chłopów francus­
ki ih.

Minister rolnictwa Szingarew 
podniósł, li 1 zd rosyjski, który synów 
swych pcsłtł  na front dla obrony 
cf-zyzny t?le pcskąpl też krajowi 
chleba i dostarczenie amunicji, bez 
których prowadzenie wojny I osiąg­
nięcie pokoju jest niemożliwe.

Ofenzywa bez Rosji.
BERLIN, 19 5 Za Stokhoimu do­

noszą: D dennik  moskiewski „Russki- 
ja Wiedomostl* zwraca uwagą, że na 
wszystkich frontach rozpoczęła się

ogóiaa ofensywa kot licjł, ale — bez 
Rosji.

Japonja, a Rosja.
BERLIN, 195. Z* Stockholms 

donoszą: Wecług dziennika " „RiJs-
skoje Sławo" wiadomość, podsna 
przez prasą zegraalczną, jskoby Ja- 
penj» groziła zajęciem Władywosto- 
ku i Sybarji wschodniej w razie roz­
poczęcia rokowań pokojowy h przez 
Rosję bez wiedzy 1 zgody sprzymie­
rzeńców, jest wiadomość ą tenden 
cyiną, mającą wpłynąć na usposobie­
nie m as ludowych w Ros i.

Chiny wobec wojny
AMSTERDAM 19 5 (W. fl T — 

Londyńska Mcrning Post dowiaduje 
się 2 Tiencynu, że z wyjątkiem dwu 
czy trzech mmtstrów. cały gabinet 
chiński uchwalił zwrócić ?ie do par­
lamentu z prośbą o natychmiestową 
decyzję w sprawie wzięcia udziału 
w wojnie przeciwko Niemcom.

Mianowanie Höiera.
WIEDEŃ. 19 5. (BK.) Zastępca 

sustro węg erskiego szefa srt bu g e ­
neralnego, marszałek »oi^y v Hofar, 
mianowany został szefem sekcji w 
minlsterjum wojny.

Polacy, a Żydzi w warszawskich 
Wyższych uczelniach.

Konftrinejt polityczne.
. "RLIN 19.5. (B. K.) K en-  

.. > M iem iee i s e k r e t a r z
u r z ę d u  s p r a w  

’8 »Icznjych u d a li  s i ę  do  
* nej k w a t e r y  w o je n n e j  
egifs o d b y c ia  k o n f s r e n o j l  

Min“ -***ł*e k »  " w ę g i e r s k i m

J. E. hr. Szeptycki tajnym 
radca.

Dzienniki żargonowe w Króle­
stwie Polskiem donoszą, i e  studenci 
żydowscy na uniwersytecie I poli­
technice warszawskiej wystąpili do 
ogółu studentów z żądealsm, sżeby 
w ich przedstawicisäistwis ogólno- 
s tuden tk iam  byli tsk ie  delegaci n a ­
rodowo żydowscy.

:Ŝ e m  s p r a w  z e w n ą t r zi , , - ,  ' m a p r p w z
h f .  C z e r n in e m .

WIEDEŃ. 19 5 (B K.) „ S t r e u f -  
f l e r a  M iltärto iatt11 d o n a e i ,  iż  
w o j s k o w y  g e n e r a ł  g u b e r n a  
t o r  lu b e l s k i  J. E, S t a n i s ła w  
h r . Saeptygib* o t r z y m a ł  w y ­
s o k ą  g o d n o ś ć  t a j n e g o  
r a d c y .

Znaczna większość studentów 
polskich wypowiedziała się przeciw 
tem u żądaniu, rmtywuiąc odmowę 
tern, że uniwe rsytet w Warszawie jest 
uczelnią polską.

O wyborach rep rezen tacji mło- 
dzleiy  na pclltachn ica  Ib form  u je

.M oment", ie ,  z powodu protestów 
studentów Żydów przeciw przemó­
wieniu pewnego studenta Polak?, re 
ktor politechniki prof. Petschks wy­
stąpił ostro przeciw, studentem  Ży­
dom za złamanie słcwa honoru, da­
nego rektorowi przy otrzymaniu po 
zwalenia na założenie żydowskiej 
„Bratniej Pomocy*, mianowicie, że 
ni* będą występowali przeciw pol­
skiemu charakterowi politechniki. Z 
powodu tego oświadczenia rektora, 
zarząd żydowskiej „BratniejPoasocy“ 
złożył mandat i doręczył senatowi 
akademickiemu protest, w którym
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s tudenci Żydzi dom agają  się od  r e ­
k tora  ccf-itęcia powyższego ośw iad ­
czenia. W rezultacie większość s tu­
den tów  pcl techniki zadecydował», że 
naczelna  reprezen tac ja  pcl techniki 
m usi być polska, wybrana przez ogćł 
słuchaczy Polaków.

O  zachowaniu  sie żydowskich 
akadem ików  podczas o b e c se g o  straj 
ku  akadem ick iego  w Warszawie d o ­
noszą z Warszawy:

Młodzież żydowska w trakcie 
lego  strajku nie om ieszkała  zazna­
czyć swej odrębności.

J e d n a  z odezw żydowskiej m ło ­
dzieży opiewa: „To sam o  poczucie 
godności akadem icki»’, k tóre p o b u ­
dziło kolegów do  powzięcia uchwały 
strajku na uniwersytecie warszaw­
sk im — kieruje również i. nami. Pro­
p o n o w an e  nam  stanowisko biernych 
widzów łub pośredników  miedzy k o ­
legam i z M iądzystowarzyszonego Ko­
m ite tu  Ideowego (ośrodek  całej agi­
tacji strajkowe!), e  zorganizowaną 
m łodzież żydowską, jako nlecdpo- 
w ladające  naszem u  honorowi ak a ­
d em ick iem u  i narodow em u odrzu 
cam y. J e d n o c ześn ie  zaznaczamy, że 
b ąd ąc  równouprawnionym i o b y w a­
te lam i Rzeczypospolitej A kadem ic­
kiej czujem y się uprawnionymi do 
zabierania  głosu  i do  decydow ania 
w e wszelkich sprawach ogół sk ad e  
mickl obchodzących",  J a k  widzimy, 
wlącej w tej odezwie zastrzeż» ń ani 
źeil zgody, r o  m i łu je  dobitnie właś­
ciwe stanow isko  młodzieży żydów 
sklej, przeważnie skrajnie syorsistyez 
nej. Nie dziwimy się w obec tego, że 
w dalszym ciągu odezwy młodzież 
żydow ska „zrzuca z s iebie wszelką 
odpow iedzia lność za obrót, jaki 
spraw a przyjąć m oże"  i kończy: 
„U znając prawość akcji przez Was 
podje te j oświadczamy, że będziem y 
Jej bronili o  tyle, o ile to  będzie 
zgodne  z zasadam i każdej z niżej 
w ym lenonych  organizacji akadem ic­
kich". O dezw ą podpisał: „Akad.
Związek młodzieży syonlstycznej", 
„A^ad. Zw. Młcdz. żyd. narodow ej“  
i „Żyd. soc. dem okra tyczny  Związek 
Akad, P o ah j  Syon“ .

J a k  to  ja sn o  w id tć  z p o w y ­
żej przytoczonych ustępów  Odezwy, 
młodzież żydow ska nagięła  się do 
stra jku  jedynie z konieczności— 
a  wszelkie zastrzeżenia i uw tg i p o ­
czynione na m arg inesie  manifestacji 
pclsk ich  nietylko nie d o p ro w td rą  do  
zgody z ogó łem  młodzieży, lecz 
ow szem  pogłębią jeszcze i tak dość 
g łęboką  p rzepaść  p rzekonsń  i zasad.

i s l i i
IHill "

w  W ie d r j iu .

Ostatnie posiedzenie odbyło 
się pod przewodnictwem wlce- 
prez. Germana a w obecności 
40 pesłów.

Na wniosek pesła dr. Leo 
powzięło Koło polskie najpierw

jedaomjiślaą uchwałę, następu­
jącej treści:

„Koło polskie składa Mo- 
nsrsze hołd z wyrazami najped- 
dańszej podzięki zs wieikcdusz­
ne słows, które On w dniu 
5 mnja do delegacji Koła pol­
skiego skierował a w których 
znalazły wyraz najszczersze syss- 
p&tje dla narodu polskiego 1 naj­
zupełniejsze zrozumienie dla je­
go uczuć

Następnie przyjęto kompro­
misowy wniosek.

„Koło polskie nie ma w 
obecne® położeniu podstaw do 
obrad i uchwał w sprawie w y­
odrębnienia Galicji \

Ntitępnle większością 35 
głosów przeciw 8 względnie 7 
głosom konserwatystów krakow­
skich przejęło Kcło koraproml 
sowy wniosek posła Steslowiczg, 
który wedle brzmienia podanego 
przez Nj Wiener Jjurnal,,brzmi“.

Zarówno w sprawach (miej s 
ce skonfiskowane) polskiej poli­
tyki, jak i w najważniejszych 
sprawach krajowych spotykało się 
Kcło polskie w ciągu całego 
trwania wojny światowej z obo- 
jętncśdą i biernością rządu K >  
ło polskie zachowało dotąd wo 
bec ten źaiejszego rządu stano­
wisko wyczekujące, wychodząc 
z założenia, że tenże przepro 
wadzi zmianę całego,- od począt­
ku wojny wobec kraju (miejsce 
skonfiskowane) systemu. Ponie­
waż zaś to mimo kilkakrotnych 
przyrzeczeń odtąd nie nastąpiło, 
a przeciwnie, zachowanie się i 
postępowanie włada w dalszym 
ciągu nie uwzględnia interesów 
kraju i ponieważ trwa system 
rządzenia krajem bez współudzia­
łu PiUków, oświadcza Koło pol­
skie, że nie jest w możne ś:l 
rządu popierać.

W końcu jednomyślnie przy­
jęto wniosek posła Duszyńskiego 
opiewający:

„Koło polskie wita zwołanie 
parlamentu na dzień 30 maja ja­
ko powrót do zgodnego z kon­
stytucją traktowania spraw pu­
blicznych 1 jako pożądany zwrot 
na korzyść praw narodów”, oraz 
wniosek posła Tetmajera w spra­
wie ogólno polskiej".

Prasa wiedeńska przewiduje, 
iż nowe stanowisko rządu spo­
woduje przesilenie w gabinecie 
wiedeńskim.

I fi!
iii$ l i i i .

POPIERAJMY PRZEMYSŁ

i H ANDEL POLSKI.

mąki i nowych koncesji na prow . 
nie piekarń, by zamknięto b|5v 
przez niefachowców prowadzoneł   — ------------------ — — p»« w  »  ,

W ydzie l A prow izscy jny  wyda**}’, , y 
ie f a th o w c e m  p ieka rzom  mąką; | S

Na od b y łem  w dniu w czoraj­
szym posiedzeniu Rady Miejskiej 
przewodniczył prezyden t Bsjkowski 
w asystencji wiceprezydentów: Ku
jawskłego i Turczynowlcza, or*z s e ­
kretarzy i radnych: Świerczewskiego 
i Borsuki«» Icza. Lożę rajców zajęli 
r« |c j:  Mer tz, Biernacki, Jss iszsw sk l,  
Puchnlarski i Szczepański.

Odczytany na wstępie przez s s - 
k re tarza radnego  Borsu^iewicza pro- 
tokul poprzedniego  zebrania Rada 
Miejska zs tH erdzT«

K o m u n i k a t y .
Następni« ssk ra te rz  — radny 

Świerczewski odczyt*! pism o K o m en ­
dy Powiatowej, w które-*' ta w spo­
m ina, że Cechy wniosły do  niej po 
dan ie  o  a l ą  zenia w sys tem  szkół 
ludowych wiejskich szkeły wieczoro­
wej rz em itś  niczej Kom enda Powia­
towa zapytuje wobec teg o  Radę o 
zapatrywanie jej na  spr»wę tej szko 
ty i innych przemysłowych, oraz orz* 
c z e n e ,  w jeklm stopniu  zechce się 
Rada przyczynić do  tej ssraw y f.nan 
sowo.

S ekre ta rz—radny  Świerczewski 
odczytał obwieszczenia, opubilkowa 
n e  w tych d r  i ach przez Kom endę 
Powiatową w Lublinie, * dotyczące 
przeciwdziałanie wywożeniu- z Lubli­
n a  przez żołnierzy produktów  żywno­
ściowych. O bw ieszczenie to  podał ś- 
m y  w całości w dzisiejszym porań 
nym  num erze  .Z  «ml Lubelskiej”.

lu j io y  b ro n ią  s ię .
Z kolei p rezyden t  Bujnowski 

odczyta ł m em o rj ł  ł zgrom adzenia 
Kupców lubelskich, w k tó rem  kupcy 
zwracają uwagę na obwieszczanie 
Kom. Powlatcwsj o  cenach  m aksy 
m alnych p roduk tów  i n lesu m ien n em  
ich podbijaniu. Kupcy przeciwko 
t e m u  protestują, t łom acząc się po 
w olnem  wzrastaniem  taksy żywnoś 
ciowej a na tom ias t  n iezm iernie szyb 
kłem  p o dnoszen iem  s i r  cen  tsrgo 
wych. Opierają też  o&rosę swą na 
uciążliwych trudnośc iach  w dowozie 
i kupnie produktów. W skutek  tego  
zgrom adzen ie  Kupców zwraca się do 
Rady z p rośbą  o wznowieni« istniejącej 
ongi przy magistracie  komisji, której 
zadaniem  byłoby oznaczenie  przez 
k o m p e ten tn e  w tym  zakresie  jedno 
stkl s t t łych  cen  m aksym alnych . O 
becn ie  bowiem zdarza się często 
kroć, iż kupcy p o d ą g a r  i z o : t i j ą  do  
odpow iedz ia ł 'o śc i  całkiem niewinnie.

W ystąp ien ie  p i e k a r z y .
Sekretarz  — radny Ś -rlerczew 

ski odczytał nas tępn ie  m em orjs ł  C e­
chu  Piekarzy. W m em orja le  tym 
cech  stawia Wydz. 'Aprowlzacylnemu 
zarzut tolerowania, a naw et foryto 
wanla p iekera1, prowadzonych przez 
iudzi niezawodowych, w wrzeciwlsń 
stwie do  piekarzy — fachowców. 
Cech piekarzy d o m ag a  się przeto, 
ażeby w składzie komis]’, kcn trc lu  
jącej piekarnie, były uw zględnione 
jednostk i k o m p e ten tn a  fachowo — 
oraz, by p iekarn iom  prowadzonym  
przez niefachowców nie wydawano:

rej cały kon tyngen t  m E być ml(,d 
nich dzielony i aby wszystkie k« 
stje dotyczące wypieku cHebj
skierow ane były do cechu pleker* 
S p ra w o zd a n ie  z e  Z ia ś /  

A p row icacyjn ego .
Rajca Januszew ski zapozna} Ze 

branych ze sa raw czd rn  em z odbyte, 
go w dniu 13 maja Ziazdu 
zacyjnego w Radomiu. Ze sprawozda 
nia tego  dowi« dziano się że do no*yck 
zbiorów potrzeba dla okupacji okcła 
2400 wagonów żywności. Władze 
dowe w tej sprawie stwkrddly, jz da, 
rozporządzenia posl$<6eja tylko okolę

Na Zjeździ»
zostały wysunięt», między Inoeml 
nas tępu jące  dezyderaty. Od nowych 
zbiorów m onopol m a pi zejść w lę;, 
spcłeczeństw e; w sprawie UJ toczą 
się pertrak tacje  z władzami.
O b e c n y  s i m i  s p r a w  e p r -e w i .  

z a c y j n y c h .
W ostatnich dniach Główny Ko 

m ita t Ratunkowy powiadon ił sod 
władne m u komitety, Iż g acen i  gu- 
b e rn s te r  zarządził całkowite wstrzy­
m anie  wywozu produktów żywnościo­
wych z okupacji, wobec czego G. L 
R. wzywa Komitety do  dolszogo wy­
trwania przy współpracy w dziale 
aprowizacji.

Powzięte szereg ważsych zarzą­
dzeń aprowizacyjnyth.

G'ówny Komitet Ratunkowy zs- 
strzegł sobie  wywóz żywncści z Kró­
lestwa i wzywa Wydzrefy Aprowlza- 
cyjne do  wytrwania. Pod wzgiedim 
aprowizacji, kraj podzielony zestenie 
na  5 rejonów. Komitety Ratunkowi 
nrują delegow ać swych członków do 
zarządów rejonów. Granice powistó* 
ze s łan ą  dla dowozu i przewozu o- 
twarts .  P rzem y tik tw o  oraz wsayki 
spekulacja będą  es tro  prze ś afäö** 
ne. Uskuteczniane będą również re­
wizje u producentów  usrywsją'y:b 
zboże. Fabryki p rz e ra b a jące  zbozei 
k a ru  fi«-, z s tan ą  wstrzymane, 

a p r o w i z a c j e  L u b S i n s .
Zda ąc następ"-!« serswozdtnie 

ze Zjazdu Centrali H m d l  >wej, z*ko 
m unlkował między lanymi, iż do Lu­
blina w najbliższym czasie przyldą, 
niewielkie zresztą s tosunkowo tran­
sporty różnych to w sró » ,  J»k: kspu 
sta, oleje rc śd rn e ,  kostki buijonctre , 
włoszczyzna suszona, t h e h a  c y n k o -  
kowa. Ważne znaczenie ma spodzie­
wany w Lublinie transport psru ty 
sieczny tanich  butów  evsz dużij 
iloś l tanich s bór co umożliwi 
n* o b n i ż e n i e  o b e c n y e h  cen  
o b u w i a

Cukru j»sl <Iośc. 
wszyscy otrzym alą należną ccrms- 
Nafta jas t  na wyczerpaniu; w czerw 
cu jej braknie, będ ą  jednak  świec*- 
W ęgls brak; natom iast  jest dest* 
teczna iieść drzewa.

Dok. nasi.
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Drak. „Ziemi kaba lsk ia j“, « aW n g .


